
I

XBpfedyAczy groszy.

GAZETA ROBOTNICZA
CODZIENNY ORGAN POLSKIE) PARTII SOCJALISTYCZNE)
BltrtMÄMKMT* Miesięczny w ekspedycji i na poczcie 2.50 ZŁ, w agencjach w 

" Katowicach i na prowincji 2.80 Zł,, pod opaską w Polsce 4.00 Zł..
zagranicą 6.00 Zł. — W razie wypadków spowodowanych siłą wyższą, konfiskaty, 
przeszkód w zakładzie i t. p. wydawnictwo nie odpowiada za dostarczenie pisma, a 
abonenci nie mają prawa domagać się niedostarczonych numerów lub odszkodowania.

CEMÄ 0>€1]0<0SZEMl Wiersz petitowy lub jego miejsce 15 groszy, w tekście 
——------- -------------------— pod kroniką 25 groszy, nekrologi 15 groszy, dla posił­

kujących pracy 50 % rabatu. — Za terminowy druk ogłoszeń administracja nie
odpowiada. — Ogłoszenia nadane do administracji po 9-tej rano 10% podwyżki. 
ADRES: „GAZETA ROBOTNICZA“ Katowice, ~ulica Teatralna nr. 12.

REDAKCJA przyjmuje interesentów od 11—13 godziny. 
Za zwrot rękopisów redakcja nie odpowiada.

TELEFON Nr. 1150 
Konto czekowe: P. K. O. Katowice Nr 300 908

ADMINISTRACJA czynna od 8—17 godz. bez przerwy. 
===== RACHUNKI PŁATNE CO PIĄTEK. ==
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Fiaitó plamili Mm mmi w. Bartłomieja.
Wszyscy przywódcy opozycji na czarne! Hicie faszystowskie!.

Korespondent , Vorwäerbvu“ miał w Genewie 
dłuższą rozmowę z przewodniczącym włoskich Zw. 
zawodowych, d^Arogon?, który oświadczył mię­
dzy innemi, że nowa polityka gwałtu i gróźb, sto­
sowana przez Mussolinjego, znalazła swój wyraz 
również w istnieniu czarnej listy wszystkich przy­
wódców opozycji. Listę tę otrzymali wszyscy kie­
rownicy faszystowskich organizac i z rozkazem wy­
mordowania przewódców opozycji w chwili, kiedy 
to będzie polecone. Bezpośrednio po osławionej 
mowie Mussoliniego w parlamencie, zosta’a w ca­
łym Rzymie skoncentrowana milicja, gotowa do 
urządzenia rzezi — jak opowiadali sami faszyści. 
Wobec alarmujących pogłosek Sonino udał się do 
króla, który wezwał Mussojiniego. Dyktator przy­
znał fakt zbrojnego pogotowia, tłumaczył go je­
dnak wzburzeniem wśród swych zwolenników na 
wiadomość, że zamierza podać się do dymisji. — 
Oświadczył przytem, że dopóki jest u steru, zdo­
ła nie dopuści do ostateczności, niemoże jednak 
wziąć żadnej odpowiedzialności za to, co uczynią 
jego ludzie na wypadek, gdyby ustąpił z rządu.

Prasa gdańska o zatargu w sprawie 
skrzynek pocztowych.

Gdańsk, 16. 1 (AW.) Dzisiejsze dzienniki
gdańskie najwidoczniej inspirowane przez Senat pro­
wadzą dalej politykę przesuwania punktu ciężkości 
sporu polsko - gdańskiego na osobę Wysokiego Komi­
sarza Ligi Narodów. Akcja ta ma na celu wykazanie, 
że Polska zwracając się do Ligi Narodów obchodzi 
Wysokiego Komisarza i ignoruje go. Chodzi o to 
naturalnie, aby Mac Donella usposobić jeszcze bar­
dziej nieprzychylnie do Polski. „Danziger Allgemeine 
Ztg.“ przypuszcza wobec niewykrycia sprawców zni­
szczenia skrzynek pocztowych, iż był to czyn polskich 
prowokatorów i innych osób, które chciały się swe­
mu rządowi przypodobać. Dziennik ten najwidoczniej 
zapomina, że Komisariat Rzplitej protokularnfe stwier­
dził opierając się na zeznaniach świadków, iż w kilku 
wypadkach skrzynki pocztowe polskie niszczyli urzę­
dnicy Poczty Gdańskiej.

„Danziger Neueste Nachrichten“ nazywa mowę 
ministra Thugutta wojowniczą i agresywną, pisząc, 
iż wicepremjer igira z wojną z powodu takiego bła­
hego wydarzenia jak zawieszenie skrzynek poczto­
wych. Prasa warszawska zdaniem tego dziennika 
przemawia również słowami Thugutta. Dziennik ten 
zwłaszcza oburza się na „Kurjer Poranny“, który na­
zwał Sahma burmistrzem Gdańska.

Gdańsk, 16. 1. (AW.) „Baltische Presse“ po­
lemizując z niemiecką prasą gdańską, która usiłuje od 
początku przedstawić zawieszenie skrzynek jako akt 
samowoli, podkreśla raz jeszcze, iż według rozdziału 
I-go art. 151 umowy polsko - gdańskiej z 9. listopada 
1920, Rząd Polski jest uprawniony określić samodziel­
nie rozmiary i techniczne wykonanie urządzeń poczto­
wych. „Baltische Presse“ pyta, czy Polska 5-go sty­
cznia nie zastosowała swych uprawnień, które przez 
przedstawiciela w. miasta zostały jej przyznane. Na- 
ezy nie zapominać, iż na umowie polsko - gdańskiej 

widnieje podpis przedstawiciela Gdańska i Polski. A 
czyz należy przypominać, że podpisy obowiązują?

50 milionowa pożyczka dolarowa dla 
Polski.

. Warszawa, 16. 1. (AW.) Dnia 12. bm. poseł
P ski w Waszyngtonie podpisał prowizoryczną umo­
wę w sprawie pożyczki amerykańskiej. W myśl po­
stanowień tej umowy Polska uzyskuje od konsorcjum 
_ erykanskich banków 50 milionów dolarów pożycz- 
SlJJa ® proc-, spłacalnej po 20 latach. Do dnia' 15. 
amrf°i rz^ polski ma zawiadomić konsorcjum 
kach akceptuj ^ P<3Życzkę na ustalonych już warun-

Kapitał amerykański dla polskich
miast.

.rJlarSZawAm L <AW> w dn. 15. bm. zydencł miast Piotrkowa, Lub ina, Częstochowy,
Radomia podpisali układ z firmą amerykańską

doiJrA and, C?“ w spawie pożyczki 10 miijonów 
dolarów w budowę urządzeń miejskich.

D‘Aragona podniósł że o ile wybory odbę­
dą się pod kierownictwem faszystów, opozycja nie 
weźmie^ w nich udziału. Omawiał następnie prze­
śladowania, na jakie narażone są Zw. zawodowe, 
które mimo to są na drodze stałego rozwoju. Na 
koniec d* A rago na dał wyraz przekonaniu, że po 
dymisji Mussolinicgo przez krótki czas trwać bę­
dzie prawdopodobnie reżim militarny, aby utrzy­
mać porządek i za pewnie bc/n Dozens two wyborów. 
Ewentualny rząd Sonnino-Oioletti znajdzie popar­
cie opozycji, natomiast socjaliści bezwarunkowo od­
rzucają rząd Salandry.

Mussolini czule się na siłach.
Londyn, 16. 1. (AW.) „Daily Express“ ogła­

sza wywiad z Mussolinim, który powiedział, że uwa­
ża swoje stanowisko za bardzo mocne, gdyż faszyzm 
rozszerza się ciągle a rząd silnie dzierży władzę 
Rząd Mussoliniego ustąpiłby tylko po zaciętej walce. 
Wybory do nowego parlamentu odbędą się dopiero pg 
procesie o zabójstwo Matteottiego. Dokładnego ter­
minu tych wyborów obecnie oznaczyć niepodobna.

Warszawa „zabiera“ się do walili
z drożyzną.

Warszawa, 16. 1. (AW) W ubiegły czwar­
tek odbyło sie pierwsze posiedzenie biura badan ja 
cen. Omówiono metody pracy biura podczas ze­
brań ogólnych, które odbywać się będą co ty­
dzień. Na pierwszem posiedzeniu rozpa rywa e bę­
dą następujące sprawy: 1) cena mąki i chicha
i sprawa polityki zbożowej; 2) urcgujowari? cen 
mięsa; 3) ceny odzieży i obuwia: 4s* taksy le­
karskie i aptekarskie, oraz wpisy szkolne; 5) ce­
ny węgla i żelaza.

Otwarcie konferencji
państw bałtyckich.

Warszawa, 16. 1. (AW) L)zjś rano roz­
poczęła się w Helsjngfome konferencja państw bał­
tyckich i Polski. Przewodniczącym konferencji zo­
stał wybrany minister spraw zagranicznych Fin- 
landji Prokope.

Sowiety zaniepokojone są obradami konferen­
cji, przypuszczają bowiem, że państwa ba tyckie i 
Polska zamierzaj'1 utworzyć blok anlysowiecki. — 
pziennjki sowieckie powątpiewa "ą jednakże w mo­
żliwość stworzenia takiego bloku ze względu na 
fakt, że Polska szuka zbliżeń ja gospodarczego z 
sowietami, a więc unikać będzie po.Łyki, zdolnej 
poróżnić oba państwa.

Rząd Br. Łttfhra przedstawi się
w poniedziałek Be cbstagowl.
Berlin, 16. 1. (AW) Niema!ą senzac‘ę wy­

wołało wczorajsze zawiadomienie prezydjum R i lis- 
tagu, że nowy rząd dr. Luthra nie wyg osi dziś w 
parlamencie, jak zapowiedziano, dekla a:ji, lecz
ma to nastąpić dopiero w poniedziałek. Z powo­
du tego odroczenia krążą tu najrozmaitsze wersje.

Socjaliści niemieccy w ostre; opozyc)! 
wobec nowego rzędu.

Prasa lewicowa ostro krytykuje gabinet, przy- 
ezem najenergiczniej wyraża się „Vorwaerts“, który 
pisze:, .Oburzenie i 'gorycz oto uczucia, których doznaje 
niemiecki robotnik wobec obecnego rządu. Pracu­
jący lud niemiecki nie pozostanie jednak tylko na uczu­
ciach oburzenia i goryczy. Przygotowuje się do wal­
ki z rządem bloku mieszczańskiego na całej linji“.

„Berliner Tgacblatt“ zapowiada stanowisko wy­
czekujące, zaznaczając, że udział min.. Gesslera w rzą­
dzie niczem nie krępuje demokratów w ich stanowisku 
wobec nowego rządu.

Nieprzychylne przyjęcie «re Francji.
Paryż, iG 1. (AW) Prasa francusku wy­

raża się o gabinecie dr. Luthra wprost u przychyl­
nie i zaznacza, obecnie trzeba się będzie mieć 
na baczne sei wobec Niemiec, gdzie wzrastają prą­
dy reakcyjne.

Cziiia husten lipa sie sanacja 
siąpi - tzill Kto iłaii poili!.
Z góry każdy się domyśli, że najobfitszem źródłem 

dochodu dla państwa były te podatki, które wpły­
wają automatycznie, na podstawie stałych stawek, nie 
wymagających wymiaru, a zatem podatki pośrednie.

Rzeczywiście ten dział był dla państwa najob- 
fitszem źródłem dochodowemu Czyste podatki po­
średnie (wódka, nafta, cukier, węgiel, drożdże, za­
pałki itd.) dały 233 miljony (tysiące opuszczamy), 
podczas gdy preliminowano 173 miljony, czyli o o- 
krągło 60 miljonów więcej. Zamaskowane podatki 
pośrednie dały: cła 226 miljonów zamiast prelimino­
wanych 120, opłaty wywozowe 10 zamiast 9 miljon., 
podatek obrotowy 177 zamiast 150 miljon. Razem 
więc podatki pośrednie przyniosły 646 miljonów zło­
tych, czyli przeszło połowę wszystkich dochodów 
państwowych.

Na tern jednak nie kończą się świadczenia sze­
rokich mbs na rzecz państwa. Jedną z głównych 
belek, na których opiera się skarb państwa, to mo­
nopole i opłaty. Rzecz jasna, że dochody z tych 
źródeł — to dochód z m.asy, która liczbą swoją 
przyczynia się w olbrzymiej przewadze do konsumeji 
produktów monopolowych i do opłaty danin. Z tego 
masowego źródła, które nie wymaga wysiłków w 
postaci egzekutora podatkowego ani uchwał ciał u- 
stawodawczych, bo rząd sam ceny ustanawia, miało 
państwo następujące dochody: z monopoli 158 milj. 
zamiast preliminowanych 89 milj., z opłat różnych 
79 zamiast preliminowanych 49 miljonów.

Widzimy z powyższych cyfr, z jakich głównie 
źródeł państwo czerpało w roku 1924 i będzie bę­
dzie czerpało w roku bieżącym swoje dochody. Jak 
natomiast płaciły klasy posiadające, które mają pre­
tensje i faktycznib rządzą państwem? Tu odrazu 
należy stwierdzić, że klasy te nie spełniły swegę 
obowiązku wobec państwa, gdyż dochody z tych 
źródeł są z reguły mniejsze, niż preliminowano. I 
tak: z podatków bezpośrednich (gruntowy, od nie­
ruchomości, dochodowy itd.) wpłynęło 293 miljony, 
t. j. o 44‘7 miljony mniej, niż preliminowano. Jeżeli 
weźmiemy każdy z tych podatków z osobna, doj­
dziemy do ciekawych wyników. Podatek gruntowy 
zamiast preliminowanych 55 miljonów, dał tylko 48; 
podatek dochodowy zamiast preliminowanych 77, dał 
tylko 40 miljonów. Cyfry te dają smutne świadectwo 
ofiarności naszej burżuazji miejskiej i wiejskiej. To 
przecież jest niesłychana rzecz, aby wszystkie grunta 
w Polsce zapłaciły za cały rok 48 miljonów, pod­
czas gdy naprzykład opłaty stemplowe przyniosły 79 
miljonów!

Jeszcze gorzej przedstawia się ta ofiarność w 
dziale, który powinien być miarodajny dla tych sfer, 
mianowicie w podatku majątkowym. Wiadomo, że 
z podarku tego miało wpłynąć tysiąc miljonów, roz­
łożonych na trzy lata, a więc po 333 miljony rocznie. 
Co jednak rzeczywiście wołynęło w roku 1924? Oto 
zamiast preliminowanych 333 miTjonów wpłynęło tylko 
199 miljonów, t. j. 60 proc. Brak więc 134 miljonów 
złotych, które obowiązani do zapłaty zostali — winni.

Rozumie się. że pisma burżuazyjne starają się 
usprawiedliwić tę opieszałość głównie wielkich prze­
mysłowców i rolników. Zdaniem tych pism podatek 
majątkowy był za wysoki i „samo życie zmniejszyło 
go prawie do połowy“. A przecież podatek ten zo­
stał uchwalony przez Sejm, w którym te właśnie 
niepłacące sfery mają przewagę i właśnie ten podatek 
miał być podstawą dla sanacji skarbu!

Tymczasem sanacja waluty została przeprowa­
dzona, zaś sanacja skarbu jest w toku orzeprowa- 
d zen i a środkami, dostarczonemu, a raczej wyciśnię- 
temi z szerokich mas, podczas gdy klasy posiadające 
sabotują akcję sanacyjną, ba — gniewają się na jej 
sprawcę, że obcął im kredyty i inne darmochy.

A co rząd na to? Rząd grozi, ale o wyko­
naniu groźby nic słychać. Zagroził p. Grabski opor­
nym obszarnikom i przemysłowcom skonfiskowaniem 
części gruntów i akcji, ale na słowach się skończyło. 
Sanacja skarbu jeszcze nie jest skończona, a brak 
kilkuset miljonów z podatku majątkowego może się ' 
grubo na niej odbić. Gdyby obowiązani do tego byli 
zapłacili, jak byli powinni, brakujące 134 miljony nie 
trzeb aby ubiegać się o pożyczkę zagraniczną w u- 
pokarzającej sumie 40 czy 50 miljonów dolarów.

Zdaje się, że cytowane powyżej cyfry i fakta 
daia odpowiedź na pytanie, kto w Polsce płaci po-
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Orgje lasźyzmu.datki. Płacą je ci, którym to przychodzi z trudem, 
którym podraża się każdy kęs chicha, nie płacą zaś 
ui, którzy uważają się za filary państwa 1 którym 
państwo ' i jego organy służą. Usta pełne frazesów, 
ö kieszeń szczelnie zapięta — Oto rola tych sfer wobec 
państwa i jego potrzeb.

Chadecy za padw^szewSem poda# W w 
od MedWkW.

Komisja skarbowa Sejmu uchwaliła obniżyć mi­
nimum egzystencji, wolne od podatku dochodowego, 
Z 3000 na 2500 złotych rocznie. Głównymi poplecz­
nikami tej uchwały byli posłowie chadeccy Kwiat­
kowski i Michalski, ten ostatni jako referent gorliwie 
gardłujący tza taką uchwałą. Co oznacza ta uchwa­
ła? Oto dotychczas płacono podatek dochodowy 
dopiero od dochodu zwyż 250 zł. miesięcznie, zaś 
wedle uchwały komisji podatek trzeba będzie płacie 
już od 208 zł. zwyż miesięcznie. Każdy zrozumie* 
że może tu chodzić tylko o dochody biedaków: ro­
botników, niższych urzędników państwowych, prywat­
nych itd., których „stronnictwo robotnicze“, za jakie 
podają się chadecy, chce obciążyć wyższym, podatkiem.

W komisji pos. tcw. Moraciziewski dowodził, że 
przed wojną w Austrji podatnik z dochodem 1600 
koron rocznie płacił pół procent podatku. Jeśli u- 
względnić wskaźnik drożyźniany, który u nas wy­
nosi przeszło 60 procent, to przedwojennym 1600 kor. 
odpowiada obecnie 3000 złotych. Ale przy docho­
dzie z uposażeniem 3000 zlot. stopa podatkowa wy­
nosi 2 procent. A zatem, przy utrzymaniu tego sa­
mego minimum podatkowego, co w Austrji, stopa 
podatkowa jest u nas cztery razy wyższa. Obni­
żenie minimum wolnego od podatku w myśl pro­
pozycji podkomisji byłoby niesprawiedliwością. — 
Robotnicy i urzędnicy płacą podatek dochodowy 
przy każdej wypłacie bez względu na dochód ro- 
ozrfy, podczas gdy inni podatnicy płaca 2 razy do 
roku, a więc tz dołu i co na i mniej z półroeznem o- 
późnieniem.

Robotnicy i urzędnicy — przeciw nim właśnie 
wymierzony jest zamach chadeków. Może. teraz ci 
z tych kół, którzy jeszcze wierzyli w „uczucia 
społeczne“ chadecji, przekonają się, jak się za­
wiedli.

75-SecIe Iow. Beraslelna.
50 lat pracy dla dobra robotniczego.

Przed kilku dniami ukończył 75 lat życia tow. 
Edward Bernstein, jeden z patriarchów socjalizmu i 
publicysta o wybitnej umysłowości. Urodzony 6-go 
stycznia 1850 r. w Berlinie, jako syn kierownika 
parowozu, ukończył gimnazjum, poczem został urzę­
dnikiem bankowym. — Pragnąc dostać się w cen­
trum duchowego życia socjalizmu, objął stanowisko 
prywatnego sekretarza Hoecliberga, socjalistycznego, 
pisarza. Redagował do druku drobne jego pisma 
socjalistyczne i przy pomocy Hoeehberga nawiązał 
stosunki z socjalistami francuskimi, rosyjskimi i wło­
skimi. Po jego śmierci objął redakcję pisma „So­
zialdemokrat“ w Zurychu. Pod kierownictwem Bern­
steina stało się ono poezytnem i wpływowem wśród 
robotników niemieckich, co było niedogodnem dla 
niemieckiego rządu.

Pod presją rządu berlińskiego wydalono Bern­
steina z Szwajcarji w r. 1888. Udał się dio Londynu 
i tam jeszcze przez dwa lata wydawał swe pismo. 
W r. 1890 zostało ono zawieszone, gdyż po zwy­
cięstwie wyborczem socjalistów niemieckich organ 
zagraniczny był im już niepotrzebny. Bernstein po­
święcił się pracy teoretycznej i stworzył w ieorji 
nowy kierunek zwany rewizjonizmem. — Przeciwko 
rewizjonizmowi, ceniącemu wyżej doraźne zdoby­
cze nie dogmatyzm haseł programowych i wierzą­
cemu w stopniową realizację socjalizmu w drodze 
pokojowej, wystąpił ostro Kautsky. W r. 1901 Bern­
stein powrócił do Niemiec i w r. 1902 został w Wro­
cławiu obrany posłem do parlamentu. Spór pole­
miczny o rewizjonizm trwał w teorji socjalistycznej 
aż po rok 1905 i bardzo obficie zapłodnił ówczesną 
myśl socjalistyczną. W tern leży jego główna zasługa. 
Między oboma kierunkami: ortodoksyjnym Kautskie- 
go i rewizjonistycznym Bernsteina, nastąpiło zbliże­
nie po r. 1905, to jest po rewolucji rosyjskiej, kiedy 
to wyłoniła się potrzeba strzeżenia jedności partji 
wobec syndykalistycznych tendencji skrajnej lewicy. 
Wraz z Kautskym stworzył Bernstein szkołę socja­
lizmu marksowskiego. Podczas wojny, podobnie jak 
Kautsky i Karol Liebknecht, popadł w konflikt 
z kierownictwem partji i zajął stanowisko przeeiw- 
wojenne.

Bernstein napisał szereg dzieł, głównie z dzie­
jów socjalizmu, i dotychczas pracuje na polu lite- 
raekiem i dziennikarskiem. Z pism jego trzeba przy­
toczyć przedewszystkiem „Założenie socjalizmu i za­
dania socjalnej demokracji“6 oraz „Dzieje socjalizmu 
i demokracji w rewolucji angielskiej“. Na język 
polski przełożono z pism Bernsteina: „Rozwój form 
życia gospodarczego“, „Parlamentaryzm a socja- 

• lizm“, „Strajk“ i inne.
Przez więcej jak pół wieku bezustannie i nie­

strudzenie pracował tow. Bernstein dla przyszłości 
socjalizmu. To też cały proletariat spogląda nań 
dzisiaj z czcią miłością i wdzieznością i życzy mu 
wielu jeszcze lat życia i pracy.

'

Z Włoch nadchodzą wiadomość! o następstwach 
manifestu do narodu, jaki wydała zjednoczona opozycja 
t. zw. „Awentyn" Z niezależnych włoskich dzienni­
ków, które, pozostając już nietylko pod grozą konfis­
katy lecz pod grozą śmierci swoich pracowników, mo­
gą ujawniać tylko znikomą cząstkę prawdy, dowiadu­
jemy się rzeczy, dowodzących, że ter or faszystowski 
doszedł do kulminacyjnego punktu.

W ten sposób turyńska „Stampa“ informuje, że 
„Ludowy bank“ w Nowarze został przez policję obsa­
dzony przemocą. Obsadzenie nakazane zostało przez 
ministra spraw wewnętrznych w następstwie osobistego 
polecenia p. Mussoliniego w nadziei, że w banku tym 
można będzie znaleźć t. zw. „testament podsekretarza 
stanu Finziego“, w którym mają się znajdować jeszcze 
bardziej druzgocące oskarżenia pod adresem Mussoli­
niego, niż w dokumencie Rossiego.

„Testament“, który stanowi obecnie największą 
zmorę faszystowskiego rządu nie został jednak znale­
ziony. Obecnie prasa faszystowska denuncjuje medjo- 
lańską filję „Banku ludowego“, jako miejsce przecho- 
wyw ania tesLamentu.

Katolicki „Coniera dTtalia“ odważył się podać 
niektóre tylko — jak z naciskiem zaznacza — infor­
macje o poczynaniach faszystowskich władz w Medio­
lanie. Informacje te stwierdzają, że w ciągu jednego 
dnia aresztowano 100 osób. i u 300 innych dokonano re­
wizji w mieszltmiach. W temsamem mieście prefekt 
zarządził zamknięcie 25 restauracji i kawiarni. Wiele 
z pośród oozostałych restauracji i kawiarń, dobrowol­
nie już ograniczyło godziny otwarcia. Analogiczne rze­
czy dzieją się w Bolonji.

Skrajnemu faszyzmowi, który obecnie już musi 
być z Mussolinim bezwzględnie identyfikowany, to 
wszystko jednak nie wystarcza. W swym organie 
„Cremona Nuova“ Farinacci atakuje ostro całą obecną 
biurokrację państwową, jako „element niepewny“ i 
domaga się całkowitego zastąpienia jej przez nowych 
ludzi aby „stworzyć swobodę ruchów dla faszystow­
skiego państwa“.

W Rzymie został aresztowany przedstawiciel mię­
dzynarodowej służby dziennikarskiej t. zw. „Interna­
tional Nev Service“ Ciancara. Aresztowania dokonała 
faszystowska policja pod zarzutem, że przez swe tele­
graficzne i prasowe sprawozdania spowodował spa­
dek waluty włoskiej. Sprawa ta stała się bardzo draż­
liwą, gdyż Oaneara jest amerykańskim obywatelem. 
Amerykański ambasador w Rzymie podjął natychmiast 
urzędowe kroki, żąda;ąc natychmiastowego wypusz­
czenia Ciancara na wolność.
................................................. III

Z prasy krajewejj.
$pór faroillfny.

Jak wiadomo, z endecko-faszystowskich ele­
mentów wyodrębniła się grupka „zdeklarowanych“ 
monarchistów, wydających dość ucieszne pisemko 
pod szumnym za to tytułem „Pro Patria“.. Tych 
„pro-patriotów“ obraził wyniosłem ich potraktowa­
niem filar endeckiej publicystyki i „ozdoba“ ende- 
kująćego „Kurjera Warszawskiego“, p. Rabski, — 
wytknąwszy im śmieszną cyfrę prenumeratorów.

Na to „Pro-Patria“ zaliczyła go do „Chóru 
przechrztów“, wymówiwszy mu jego paranlelę z 
Krausharami, przyczem o organie nekrologów tak 
się wyraża:

„Samo pismo przechrztów i asymilacji żydow­
sko-polskiej, tj. „Kurjer Warszawski“, w publicy­
styce Warszawy staje się już anachronizmem w ro­
li nauczyciela patriotyzmu polskiego z* budownicze­
go państwa narodowego. W skromnej roli przed­
siębiorstwa ogłoszeniowego było handlem, jak inne. 
Z chwila, gdv sta e sie jednem z gniazd napastni­
ków żydowskich (maska spadła), przedstawia się 
go opinii oublicznej jako niebezpiecznego szkodni­
ka interesów Polski“.

Zabawny to widok, gdy różne sekty endeckie 
zaczynają wymyślać sobie wzajem od „gnjazd na­
pastników żydowskich“.

A propos sam- go njsemka „Pro Patria“, do­
damy, że właśnie jest ono zaabsorbowane teraz 
ankietą na temat, komu ofiarować tron polski? Zna­
lazła się była już śród odpowiedzi kandydatura 
młodszego syna ex-cesarzowej Zyty.. W ostatnim 
numerze jakiś ks. Czeczott proponuje natomiast 
stworzenie dynastii rodzimej; ma bowiem upatrzo­
nego kandydata w osobie ordynata Maurycego Za­
mojskiego.

W tych warunkach zrozumiałem jest, iż pisem­
ko, dysponujące tronem polskim, — musiało się 
czuć dotknięte, gdy niedyskretnie obliczano ilość 
jego prenumeratorów — na 47!

,Ja festem oficerem pilskim i wiązuje“
Niesłychanej samowoli dopuścił się w Brześciu 

nad Bugiem oficer polski, który pokiereszował szablą 
artystę kabaretowego za to, że ten nie chciał poz­
wolić na śpiew artystki kabaretowej po skończonym 
programie! Doniósł o tern „Robotnik“ co następuje: 

„W czasie zabawy do produkującego się w lo­
kalu towarzystwa sportowego artysty p. Wiktora Kos­
sakowskiego, podszedł oficer 9 Djonu Samochód., per. 
Maculewicz, z żądaniem, aby wystąpiła jeszcze raz 
na scenie artystka kabaretowa p. E... P. Kossakowski 
Odrzekł, iż fest to rzeczą niemożliwą, -gdyż program

me. w.

jest skończony, a na to usłyszał odpowiedź porucz- 
nika: „Ja festem of’cerem polskim i rozkazuję“,
P. Kossakowski w grzecznej formie oświadczył, u 
rozkazywać p. porucznik może tylko u siebie w 
pułku. ’ Po tych słowach oficer skierował się do 
szatni, przyniósł szablę i trzema cięciami powalił 
p. Kossakowskiego!!“

Niektórym ludziom w Polsce wciąż się zdaje, 
że są jeszcze w... Rosjit

Kat ofiaruje swe usługi.
Kancelarja sejmowa otrzymała w tych dniach 

listowną ofertę na stanowisko kata. Treść oferty 
jest następująca:

„Z dżiennika ..Rzeczypospolitej“ dowiedziałem 
się, że w państwie polskiem brak jest wykonawcy 
wyroków śmierci, t j. kala, przeto funkcje tako­
wego wykonywać musi wojsko, czemu to ostatnio 
sprzeciwił się fi. minister spraw wojskowych, ponie­
waż będącej w mowie funkcji nie przewiduje regu­
lamin wojskowy. Wobec tego ja (imię i nazwi­
sko) bvły uczeń, a następnie egzaminowany po­
mocnik (zastępca) wykonawcy (kala) wyroków 
śmierci „przez powieszenie“ przy sądach mrstrja- 
cko- węglers kich, złożyłem na ręce p. ministra spra­
wiedliwości w Warszawie podanie z okazaniem 
chęci i zgody na objęcie wspomnianej funkcji w 
państwie polskiem na warunkach podanych w za­
łączeniu.

Podanie niniejsze ośmielam się przedłożyć z (pro­
śbą o łaskawe postawienie Wysoki-mu Scynowi pu­
blicznego wniosku o wycofanie wojska z wykony­
wania wyroków śmierci na osobach cywilnych i 
oddania wykonywania takowych na tychże osobach 
zaprzysiężonemu, egzaminowanemu i spec a'n( m.t 
do tego katowi, który wykonywa egzekucje przez 
powieszenie.

Nadmieniam, że w razie przyjęcia mojego po­
dania złożę przysięgę, oddam swe dokumenty oso­
biste, stwierdzające moją tożsamość i przynależność 
oraz dokonam ewentualnej próby mego tak ulu­
bionego zawodu.

Zaznaczam, iż ja, juko taki. wzywany jestem 
przez mitijsterjum sprawiedliwości do reptib i i au­
striackiej, jednak wolałbym pozostać w Polsce i 
tejże służyć. (Podpis.)
Dn. 4. I. 1925 r.

W załączniku warunki, na zasadzie których 
zgadzam się przyjąć i chętnie wykonywać funkcje 
wykonawcze wyroków śmierci w roli kata w Rzeczy­
pospolitej :

1) nazwisko i imię moje winno być znane je­
dynie p. ministrowi sprawiedliwości;

2) uposażenie miesięczne winno równać się 
miesięcznej pensji urzędnika 5-ej kategorji;

3) bilet wolnej jazdy k(. Ii. do miejsca egze­
kucji;

4) udzielanie policyjnej asysty przy wykona­
niu wyroków śmierci“.

* * . *
Zycie nasze, zwłaszcza w okresie powojennym 

obfituje w niezwykłe curiosa. Ale powyższy ama-i 
tor na kala, który odrzuca korzystną ofertę zagra- J 
niczną i ze względów „narodowych“ o iaiu e 
wieszać rodaków, ten arna'or, który gohnv jest do-| 
konać „ewentualnej próby“ - przechodzi wszyst­
ko, cc się dotychczas widziało i słyszało.

)iai n posła bolszewickie w Paryża.
Krassin mianowany posłem w Paryżu po uznaniu 

wietów przez Francję, wydał uroczysty obiad, któ- 
go menu przedstawiało się następująco:

Noisette de Chevruil 
Grand veneur 
Creme de marone 
Roulard du Mans rotie 
Per.igourdine 
Foie gras au porto 
Sala de mimosa 
Glace diploma te 
Fruits yarićes et dessert.

Jedno z pism paryskich na temat tego wspaniałego 
zy jęcia pisze:

„Byłaby to wzorowa lektura, która atoli nigpdy nie 
rażę się w „Raboczaja Żiźń“, wielkim proletariackim 
■ganię, wychodzącym w Moskwie. Jest to szereg po- 
aw, podanych na wieczorze, urządzonym z okazji 
ikończenia roku przez Krassina w Paryżu. Wszyscy 
órzy brali udział w tej bolszewickiej uczcie, stwier- 
iają zgodnie, że potrawy były wyborne. Ale menu 
e wymienia przystawek: całymi kilogramami poda- 
any był w wielkich srebrnych misach kawior nap 
nszej jakości, oraz najlepsze ryby wędzone, których 
naku zapomnieliśmy, ponieważ musielibyśmy je ku- 
)wać na wagę złota. Menu nie mówi również o wspąj 
ale urządzonych stołach, pokrytych czerwonymi goz- 
sikami, różami i orchidei ami, oczyma znawcy ooe 
any mi na dziesiątki tysięcy franków. Jeżeli wspomni 
y jeszcze o przedpokoju jadalni, gdzie tłumami uWfJ 
ła się służba sowiecka w krótkich spodenkach, orM 
wyszukanych toaletach z pierwszorzędnego salonu 

aryskiegb, jakie miały na sobie córki Krassina, mo* 
?my mieć wyobrażenie o prostocie, z jaką występuj*! 
Dlszewiccy regenci. Prostota ta, zaiste jest daleka od 
rostoty spartańskie!.
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są najlepsze!

Ustawa o służbie cywilnej.
(AW) Autor wydanego przez Stow. Urzędni­

ków Skarbowych ,,Zarysu przepisów o państwowej 
służbie cywilnej1', st. referent M-stwa Skarbu Wło­
dzimierz Hekajlło wydał nową książkę z dziedziny 
prawa urzędniczego p. t. „Ustawa o państwowej 
fkjvej służbie cywilnej".
i Książka ta zawiera popularny komentarz, wy­
jaśniający na podstawie źródeł urzędowych i o- 
rzecznictwa Naj. Trybunału Administracyjnego od­
nośne przepisy. Z uwagi na zwięzły i przystępny 
sposób pisania oraz skompletowania ustaw, rozpo­
rządzeń i okólników jak również niską cenę (4 zł.) 
książka ta odda zapewne cenne usługi urzędnikom.

W uznaniu tego faktu książka p. Hekajłły zo­
stała zalecona przez okólnik ministerstwa.

Europejska produkcja cukru.
Produkcja cukru w Europie w bieżącym roku ope­

racyjnym, według prowizorycznej kalkulacji biura F. C. 
Lich ta w Królewcu przekracza 7 mil jonów ton. Ozna­
cza to przyrost produkcji o 2 'miljony ton w porównaniu 
z rokiem ubiegłym a 2 i pół w porównaniu z rokiem
1922/23. Poniżej przytoczona tablica wykazuje przy-
puszczalne ilości produkcji w poszczególnych krajach:

1924-25 19'3-24 1922—23

Polska
w tysiącach ton

450 390 302
Niemcy 1640 1132 1463
Czechosłowacja 1500 998 726
Austrja 68 47 24
Węgry 200 125 82
Francja 800 491 493
Belgja 375 300 269
Holandja 330 232 256
Banja 140 109 90
Szwecja 140 149 72
Włochy 420 351 297
Hiszpanj a 255 185 170
Rosja 450 360 220
Inne kraje 375 188 110
Ogółem w Europie 7143 5055 4574

------1 Korespondencie |-——j
Katowice. (10-godz. dzień pracy na kolejach pań­

stwowych.) Dnia 1. lipca ub. r. zarządziła dyrekcja 
kolei państwowych w Katowicach w niektórych od­
działach 12-godz. dzień pracy, włącznie z 2-godz. przer­
wą obiadową, które to zarządzenie zostało później 
wskutek protestów i oporu robotników i pracowników 
zniesione. Mimo to do dziś dnia muszą pracownicy 
na terenie dworca osobowego pracować 10 godzin 
dziennie, chociaż w innych oddziałach tego samego 
dworca pracują tylko 8 lub 7 godz. dziennie. Ale nie­
którzy panowie przy zamkniętych drzwiach uradzili 
sobie, ażeby pewna część robotników wzgl. pracow­
ników na terenie dworca osobowego pracowała 12 
'godzin i to tacy, którzy przysłużyli się Polsce« i zostali 
podczas powstania górnośląskiego na zdrowiu poszko­
dowani. Cieszyli się ci robotnicy, że pracując rzetel­
nie 8 godz. dziennie w niepodległej i wolnej Polsce, 
będą wstanie zapracować na swoje' i rodzin swych wy­
żywienie. Tymczasem, ażeby nie postradać możności 
zarobkowania, muszą ci pożałowania godni na rozkaz 
niektórych panów zarządzających ślęczeć 12 godz, na 
dworcu, nie mając wcale sposobności zabawić się ze 
swoiemi dziatkami, gdyż w nocy wybhodzą i w nocy 
wracają do domu. Pożądanem by było, ażeby dy- 
reRCja kolei a nawet ministerstwo kolei państwowych 
ą sprawą się zainteresowało, gdyż rozgoryczenie wśród 

*ako pokrzywdzonych jest wielkie, a są 
. , ie,„ którzy w razie potrzeby udzielą bliższy di wy- 
1 llien- Baczne oko.'

'(Rezolucja.) , My robotnicy z 
parni tirąbmy Laury zgromadzeni na zebraniu z 
gowem w liczbie 2500 w KropHucie, dnia 11. 
na sap p. Radwańskiego, protestujemy jaknajei 
giczniej przeciwko niesłychanej złej gospodar 
która panuje na naszej kopalni. Zarząd kop 
u,7rJUCa bezwzględnie robotników na bruk. Je 
ńtrn\Ze i nafz,e w sprawie nje poczynią odpo\
S7‘; , kroków to napewno wszelki ruch na 
:11.J kopalni zupełnie zamrze, ponieważ reperat 
l„n,r° dłuższego czasu nie są tak wykonywane, 
d.nL tlirz7I?anie w itochu kopalni wymaga. Jak 

*ak 1 na powierzchni brakuje wszelkich t< 
Tp/iJPJ1 "rządzeń i różnych rzeczy do mas; 
rnlw • gospodarka się nie zmieni, to jestel 

“ff*. vv krótkim czasie wszyscy bez chl< 
mu ^ n arka *aka szkodzi całemu państwu po Is 
siini , rosin,y miarodajne władze o zbadanie i 
.v koJv na tutejszej kopalni, ażeby ta mogła 
u w moS!" porządku w dajszym ciągu utrzy 

menu. Rada zakładowa.

l Um napili i Pite Manili
Michałowice. W niedzielę, dnia 28. grudnia 

odbyło się walne zebranie Tow. PPS., pod przewo­
dnictwem tow- Li-sińs kiego; który ubolewał nad tern, 
że żaden referent na zebranie nie przybył, kryty­
kując zarazem tych członków którzy lekceważą so­
bie sprawy robotnicze, nie uczęszczając na zebra­
nia, na pociechę kapitalistów. Następnie zdał sta­
ry Zarząd sprawozdanie z całorocznej działalności, 
z której członkowie byli zadowoleni. Nowy Za­
rząd tworzą nasi:, ttow.: Lisiński Jan, przewodu., 
Walot Jujjusz, zast; Wilk Stefan, sekr.; Wijk Józef, 
zast.; Olane Franc., f. skarbnik; Hojka Emanuel, 
II. skarbnik; rewizorzy: Zentlik Józef, i Tom - 
czyk Aleks. Po załatwieniu różnych miejscowych 
spraw organizacyjnych zamknął przew. zebranie ha­
słem robotniczem. Sekr.

Janów-Giszowiec. W niedzielę dnia 11. b. m. 
odbyło się walne zebranie Tow. PPS., na którem 
wybrano nowy Zarząd, składający się z nast. ttow.: 
przew. Wróbel August., zastępca przew. Holewa 
Emil, sekr. Bywalec Ignacy; zastępca sekr. Dro­
zdek Franc., rewizory: Rumpfelt Leon, Bartosz 
Jan; bibliotekarze: Kocz wara, Kap ca, a k. Po
referacie tow. Kossobudzkiego zamknał przew. ze­
branie, wnosząc okrzyk na cześć PPS., • który 
ttow. ochoczo powtórzyli. Sekr.

Knurów. W niedzielę, dnia 11. bm. odbyło 
się posiedzenie Zarządów PPS., CZG. iradców za­
kładowych z Knurowa i okolicznych placówek, na 
którem powzięto szereg uchwał, celem ochoczego 
podjęcia pracy nad wzmocnieniem szeregów naszych 
organizacji i wyjaśnienia różnych nieporozumień. 
Dalej uchwalono, aby w każdą niedzielę po 15-tym 
i 1-szym odbywać zebranja, na których tow. Ja- 
nysek będzie wygłaszał wykłady o prawach rad 
zakładowych i ich znaczeniu.

Kronika
Teatr Polski w Katowicach.

Sobota po południu — specjalne przedsta­
wienie dla tuszącej się młodzieży po cenach minimal­
nych. Wystawione zostanie , Befeem Polskie" Rydla. 
Początek godz. 2 m. 30 pp. Ceny miejsc od 50 groszy 
do 2,50 zł.

Sobota wieczorem — premiera „Dzwony z Cor 
neville“ Pianqueta.

Niedziela o godzinie 12-ej w południe — 
Poranek „Ósemki" Solowej Krakowskiego Towarzy­
stwa Oratoryjnego pod kierownictwem dyr. Barań­
skiego. Sprzedaż biletów rozpoczęta.

Niedziela po południu i wieczorem — przed­
stawienie teatru niemieckiego.

Ważny wyrok sądu Dolskiego w sprawie 
emerytur.

Najwyższy trybunał administracyjny w Warsza­
wie uchwalił orzeczeni?, wydane przez minister urn 
skarbu dnia 18. lipca z. r. w sprawie uposażenia 
emerytalnego. Trybunał uchwalił, że ar ykuł 83 
nowej ustawy emerytalnej, określający wysokość u- 
posaźeń emerytów byłych państw zaborczych na 
75 proc., ma zastosowanie tylko do tych emerytów, 
którym do dnia wejścia w życie ustawy nie przy­
znano i nie wymierzono uposażenia emerytalnego. 
Ponadto wyrok ustalił, że zarówno popr zednia, jak 
nowa ustawa emerytalna nie zawiera'ą żadnego o- 
graniczenja uposażeń emerytalnych dla emerytów, 
zajmujących własne posady w instytucjach prywa­
tnych.

Ordynacie podatkowe dla nowych gmin 
katowickich.

(J.) Rozszerzone zostały miejskie ordynacje 
podatkowe dla poda i ku od zabaw, od 
hoteli, od umów o przeniesienie własności nieru­
chomości podatku budynkowego, podatku od u- 
zyskania zezwolenia na prowadzenie przedsiębiorstw 
gospodnio-szynkarskjch i podatku od egoszeń — 
na wszystkie gminy podmiejskie, wcielone do Wiel­
kich Katowic.

„Äfau buduje domy dla pracowników.
(J.) Niemiecki social, związek zawodowy „Afa“ 

ma na wiosnę przystąpić do budowy kompleksu domów 
na mieszkania dla pracowników w przemyśle i handlu. 
Kapitał, potrzebny na budowę, uzyskał związek w for­
mie pożyczki hipotecznej na dom związkowy przy ul. 
Mickiewicza 8. Domy będą 3-piętrowe i składać się 
będą z mieszkań 2 do 4-pokojowych. Narazić przewi­
dzianych jest około 50 mieszkań. Pertraktacje o grunt 
już są w toku.

Po wykończeniu tej budowy związek zamierza 
jeszcze budować szereg domów jedno- lub dwumleszka- 
niowych t. zw. Siedlungshaeuscr w Ligocie Pszczyń­
skiej, do czego zaciągnie dalszą pożyczkę hipoteczną.

Połączenie lotnicze Warszawa—Katowice
niebawem zostanie dokonane. Stacja lotnicza sta­
nie w Ligocie, nowem przedmieściu Katowic. Do 
urządzenia tej linji przyczyniła się liga obrony po­
wietrznej, na której cele komitet żebrał około 150 
tys. złotych.

Sprawa polskich robotników rolnych, 
w Niemczech.

Wedle doniesienia „Vorwaertsa" niemiecki zwią 
zek robotników rolnych domaga się zapewnienia wi­
dzi ału przedstawicieli rolnych w polsko-niemieckich 
rokowaniach handlowych. Ogłoszono pismo do 
rządu, w którem związek powołuje się na fakt, że 
w rolnictwie niemieckiem pracuje około 130.000 ro­
botników sezonowych pochodzenia cudzoziemskie­
go. Większość t njch stanowią Polacy, którzy 
przeważnie przybywają i oddalają się nielegalnie. 
Naraża to rolników na poważne straty, a robotni­
ków naraża na szkody materjalne i moralne. Zwią­
zek wzywa rząd, aby uregulował w rokowaniach 
handlowych z Pojską sprawę robotników rolnych. 
„Vorwaerts" domaga się przedstawicieli robotni - 
ków zawodowych o rokowaniach handlowych.

Katowice. (Wystawa Związiku miast.) Magistrat 
uchwa ił wziąć udział w wystawie miast w Polsce, która 
odbędzie się staraniem Związku miast w Poznaniu w 
maju lub w czerwcu br. (J.)

—- (Mianowanie.) Magistrat zamianował sekreta­
rza magistratu Jarczyka starszym sekretarzem. (J.)

— (Projekt budowy nowej szkoły.) Magistrat
uchwalił przystąpić do budowy nowego budynku szkol­
nego dla szkoły powszechnej i polecił miejskiemu urzę­
dowi budowlanemu przedłożyć plan budowy z koszto­
rysem. (J.)

— (Konkurs na ogniomistrza miejskiego.) Z po­
wodu rozszerzenia miasta przez przyłączenie podmiej­
skich gmin ma być utworzona przy straży pożarnej 
posada ogniomistrza miejskiego, na którą magistrat roz- 
pisze konkurs. (J.)

— (Kara za oszczerstwo.) Izba karna sądu okrę­
gowego w Katowicach zatwierdziła wyrok I. instancji, 
skazujący Aleksandra Lippa z Ligoty na 6 mie­
sięcy więzienia za oszczerstwo, popełnione przez fał­
szywe obwinienie wywiadowcy policyjnego Kotyrby 
o zabraniu mu w celi więzienia policyjnego 40 dola­
rów i przywłaszczenie ich sobie. Lipp przy rozprawie 
odwoławczej zaklinał na wszystkie świętości, że obwi­
nienie nie jest fałszywe, lecz prawdziwe, niestety nie 
mógł dostarczyć dowodu. Świadkowie powołani z po­
śród służby policyjnej stwierdzili, że Kotyrba absolutnie 
nie mógł wejść bez świadka do celi więzienne), bo 
musiałby mu towarzyszyć klucznik. Charakterystycz- 
nem jest, że Liop skazany już był za oszczerstwo za 
czasów niemieckich na 2 lata więzienia. (J.)

— (Z sali koncertowej.) Biuro Koncertowe 
w Katowicach rozwija w ostatnich czasach coraz 
żywszą działalność. Przed kilku dniami zaledwie 
słuchaliśmy w sap „Powstańców" doskonal go kon­
certu p. Ireny Dubiskiej, obecnie znowu biuro to 
zapowiada koncert p. Wandy Misowski *>, profesorki 
Instytutu Muzycznego w Warszawie i p. Jana Kie­
pury, bochaterskiego tenora opery warszawskiej. 
Koncert ten odbędzie się również w sa’i .Powstań­
ców" w poniedziałek, dn. 19. stycznia o godz. 
8-ej wieczorem. Odśpiewane będą w języku pol­
skim, francuskim, włoskim i hiszpa s im utwory 
Moniuszki, Żeleńskiego, Szopskiego, Mozarta, — 
Brahmsa, Gounanda, Biretu Masseneta i innych. 
Akomnaniammrt ob:M p. prof. Lub rich. Bilety 
wcześniej nabywać można w księgarni Polskiej, ul. 
Poprzeczna.

Katowice. (Chleb podrożał). Cech piekarski u- 
stalił cenę za kg. Chleba z mąki 70-procentowe} na 
50 groszy, z mąki 60 proc. na 55 gr. Cena za ehleb 
biały niezmieniona, lecz waga od 10 do 20 procent 
mniejsza. Ceny podwyższono z względu na podroże­
nie mąK żytniej o 8, a pszennej o 10 zł. na 100 kg.

~ (Pościg literatury nagannej). Sąd skazał redak­
tora odpowiedzialnego pisma pornograficznego „Der 
Nachtschatten"' za artykuł uwłaczający dobrym oby­
czajom na 6 tygodni więzienia i 100 złotych grzywny. 
Pismo to wydaje niejakiś Moczko.

Nowe lladuki. (Za obrazę nauczycielki.) Ro­
botnica M. J. stąd, zelżyła w obecności dziatwy 
szkolnej nauczycielkę Makzykownę. Sąd w Król. 
Hucie skaml fanec/kową na 24 godziny aresztu.

Król. Huta. (Konfiskata gazety.) Onegdaj po­
licja skonfiskowana egzemplarze „Deutsche Allg. 
Z tg.", wychodzącej w Berlinie nakładem rodziny 
Stinnesa.

— (Upadłość „Industrji".) Sąd powiatowy 
wdrożył postępowanie upadłości majątkowej nad 
firmą „IndWria", położoną przy ul. Wolności 52 
Właściciele mej firmy sprzeniewierzyli coś 300.000 
złotych i zbiegli za granicę. — Zawiadowcą ma­
sy konkursowej mianował sad kupca Ewalda Kjossa 
stąd.

Łagiewniki. (Skąpstwo bogaczy.) Robotnica Go- 
lecowa, matka 6 dzieci, zabrała z pola dominium Ła­
giewniki nieco liści buraczanych dla kozy czy wieprz-
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ka. Zarząd dóbr Łagiewniki, - należących do bogatej 
spółki akcyjnej Katowice, podał aa to kobiecinę do 
sądu, gdzie ją skazano na 15 złotych grzywny.

Rybnik. (Karty graniczne.) Starosta tutejszy o- 
giosił, że karty graniczne, wystawione do 31. gr o dnia 
1924 roku, są ważne aż do odwołania i na rok bież.

Cieszyn. (Kara za obrazę policjanta.) Sąd powia­
towy w Cieszynie skazał Ryszarda Kuncizka z Kończyc 
2a obrazę policjanta na trzy śni aresztu względnie 20 
zł. grzywny.

Prachnr pow. Cieszyn. (Nawet koty się wście­
kają.) We wsi Pruchna pow. cieszyńskiego pokąsał 
kot wściekły córkę swego pana, oraz kurę, kilka in­
nych kotów i jedną świnię. Pokąsaną dziewczynę 
odwieziono do szpitala św. Łazarza w Krakowie, zaś 
świnię, 7 kotów, 4 psy i kury podejrzane o tą samą 
chorobę zastrzelono z polecenia władz.

ZE ŚLISKA OPOLSKIEGO.
Nowe rozporządzenia w sprawie szkolnictwa 

polskiego na Śląsku Opolskim.
Reje ne ja opolska wydała w ostatnim czasie kitka 

rozporządzeń, które w razie należytego wykonania 
mogą stanowić poważny krok naprzód w rozwoju 
szkolnictwa ludności polskiej na Śląsku Opolskim.

1) Wprowadzenie języka niemieckiego. Odnoś­
ny ustęp rozporządzenia re jen oj i brzmi w tłumacze­
niu następująco: „Dla umożliwienia uczniom szkół
mniejszości polskiej gruntowniejszęigo wykształcenia się 
w języku niemieckim zarządza się niniejszem, by w 
szkołach mniejszości w trzecim roku szkolnym udzie­
lano języka niemieckiego 3 godziny tygodniowo, od 
4. zaś roku szkolnego 5 godzin tygodniowo.“

2) Udogodnienie przy sprawdzaniu podpisów na 
wnioskach. Odnośne rozporządzenie rejencji brzmi 
następująco: „Nasze rozporządzenia z dnia 4. wrześ­
nia 1924 — II e 3 Nr. 874 — no In — wedle którego 
stwierdzenia prawdziwości podpisów wychowawców 
na wnioskach o szkolę mniejszościową może następo­
wać nie tylko przez amtowego lecz także przez soł­
tysa — rozszerza się niniejszem w ten sposób, że do 
potwierdzenia prawdziwości podpisów upoważniona 
jest każda osoba, rozporządzająca w sposób upraw­
niony pieczęcią urzędową, a więc oprócz amtowego 
i sołtysa także starosta (landrat), urzędnik stanu cy­
wilnego (Standesbeamte), urząd parafialny, sędzia roz­
jemczy (Schiedsmanń), prezydent policji, radca szkol­
ny (Schulrat), ponadto zaś władze sądowe i nota- 
rjusz. Do pobierania należytości za potwierdzenie 
prawdziwości podpisów upoważnione są władze są­
dowe i notarjusz, poza tern potwierdzenie podpisów 
jest bezpłatne.“

3) Dzieci raz zapisane do szkoły polskiej będą 
miały większą możność spokojnego skończenia nauki. 
Odnośne rozporządzenie brzmi: , Przenoszenie dzieci 
z niemieckiej szkoły do szkoły mniejszości lub ze szko­
ły mniejszości polskiej do szkoły niemieckiej może 
nastąpić w pierwszym kwartale roku szkolnego.“

4) Świadectwa szkolne w języku polskimi i nie­
mieckim. Odnośne rozporządzenie brzmi: „Uczniom 
i uczennicom szkół mniejszości polskiej należy wy­
stawiać świadectwo szkolne w języku polskim a odpis 
tego świadectwa w języku niemieckim.“

Ważny wyrok w sprawie ^wartościowania.
. kląski zakład ubezpieczeń na życie we Wrocła- 

W.U udzielił miastu Zielonag.ru (Gruenberg) latem 
1922 r. pożyczkę w wysokości półtora miljona marek 
papierowych bez jakichbądź zastrzeżeń co do zabcz- 
pieczenia wartości. Według ówczesnego stanu wa-

MO
października 1923 r. w markacn papierowych, która 
to kwota ówczas przedstawiała wartość 10 fenylów 
Ziotych. Zakład ubezpieczeń nie zadowolił się taką 
spłatą pożyczki, wniósł protest i zaskarżył miasto 
ząaając odpowiedniego uwartościowania. ' Sąd zie­
miański we Wrocławiu, który skargę rozpatrywał 
rozstrzygnął na niekorzyść miasta Zielonej-góiry. Sąd 
nie uznał tego rodzaju spłaty długu, lecz zasądził 
dłuzmezkę na uwartościowanie reszty dłucm w wy­
sokości 12 procent.

Łaskawa Gosposiu! Dlaczego 
wciąż jeszcze przepłacacie za- 

granicźną kawę słodową 20 do 
30 groszy na funcie?

Prymas kawa słodowa jest 
dlatego tak dobra i tanią, że jest 
wy roby m krajowym oraz że ma­
my wzgląd na ciężkie położe­
nie ludu.

Prymas* kawa słodowa
Prawdziwa tylko w obok uwidocznionym opakowaniu.

Bezrobocie w Anglji.
W listopadzie ub. r. stan bezrobocia w An- 

glji wedle pisma „The Ministry of Labour Gazette“ 
przedstawiał się następująco:

Z pomiędzy 11,500.000 robotników ubezpieczo­
nych na wypadek bezrobocia, procent osób bez 
pracy wynosił dn. 24. 2. — 11. Ogólna liczba 
bezrobotnych, zarejestrowanych w biurach po­
średnictwa piacy, wynosiła w 'dn. 1. grudnia — 
1,233,000 (w tern mężczyzn 942.000 a kobiet 231.000) 
Koszt życia w porównaniu z lipccm 1914 wzrósł 
o SI proc., kiedy w październiku wzrost sięgał 
do 80 proc., a tok temu — 77 proc. Zwyżka 
kosztów życia tłumaczy się drożyzną artykułów spo­
żywczych.

W ciągu miesiąca departament pracy otrzymał 
wiadomość o 40 nowych strajkach, łącznie zaś ze 
strejkami z ubiegłych miesięcy nieząkoficzonymi — 
liczba zatargów o pracę wynosjła 71, a osób slrej- 
kujących 15 000. W ciągu ioku do 1. grudnia w 
strejkach brało udział 597.000 robotników. Dni 
roboczych straconych było 8.223.000, kiedy w r. 
ub. 10 535.000, czyli że strajki w tym rbku trwa­
ły naogół krócej, chociaż miały więcej uczestni­
ków.

Inwalidów wojennych, zatrudnionych dobro - 
wolnie było około 350,000 przez 28.500 firm.

Pożar szpitala w Tokio.
Londyn, 15. 1. (AW.) Z Tokjo donoszą, że

wskutek wielkiego pożaru zniszczony został zupełnie 
szipital Saint-Luz. Trzystu chorych między nimi wielu 
cudzoziemców zostało uratowanych, nic wiadomo je­
dnak ile ofiar pozostało w płonącym gmachu.

____ -1 A

ZE WSZYSTKICH STRON.
Konfiskata dóbr radykalnego hrabiego 

węgierskiego.
Najwyższy trybunał budapeszteński, wysługują- 

cy się panującej reakcji, zatwierdzi. orzeczoną 
przez niższe instancje sądowe korni katę dóbr lir 
Michała Karoly‘ego a to na skutek wniesionego 
przezeń sprzeciwu. W motywach wyroku stwier­
dzono, że b. prezydent ministrów, a później pre­
zydent republiki, siał się winnym obrazy majestatu 
i zdrady stanu i ślad ki a ; :d dc pod a da pod te 
paragrafy traktatu pokojowego w Trianon, na któ­
re się powoływał w skardze, jako na zapewniające 
mu amnestję.

W ten sposób więc hr. Karolyi stracił ostate­
cznie olbrzymie dobra, zapewniające właścicielowi 
potężne stanowisko w kraju, a mające mu dziś 
dostarczać środkow do walki z całym obecnym sta­
nem rzeczy na Węgrzech. y

Olbrzymi majątek ordynacji Karoiyich wraz zc 
wspaniałym, historycznym pałacem w Budapeszcie, 
przejdzie częściowo w ręce państwa, częściowo zaś 
w ręce dalszych członków rodziny Karoiyich, pozo­
stających na Węgrzech.

Nowa Wieś. (Z kuchni dla bezrobotnych.) Od 
czasu otwarcia kuchni dla bezrobotnych — 15. 9. 1924 
roku — w tutejszej miejscowości zostało wydane do 
dnia 31. grudnia 40 500 obiadów. Na gwiazdkę obda­
rzono 522 dzieci bezrobotnych plecionkami, orzechami, 
jabłkami, to samo otrzymało 150 biednych, na który to 
cel ofiarowali potrzebne artykuły kupcy i obywatele 
tutejszej gminy. Oprócz tego zakupiono dla kuchni 
bezrobotnych dwie świnie, ażeby zużytkować odpad­
ki z ziemniaków i kuchni. Ponieważ gotówka na dal­
sze prowadzenie kuchni została wyczerpana, uchwalił 
lokalny komitet ratunkowy na posiedzeniu z dnia 14. 
stycznia br. udać się znów do Szan. obywateli tutejszej 
miejscowości z prośbą o dobrowolne składki pieniężne 
na ten tak szlachetny cel. Z tego powodu będą cho­
dzić panowie upoważnieni przez komitet lokalny i 
Urząd gminny zaopatrzeni w legitymacje po miejsco­
wości i zbierać te dobrowolne składki, jednakowóż 
dopiero z początkiem lutego. Równocześnie uprasza 
lokalny komitet Szan. obywatelstwo, ażeby swoje nie­
potrzebne ubranie, obuwie lub bieliznę ofiarowało na 
bezrobotnych i ich rodziny. Wszystkim ofiarodawcom 
składa serdeczne podziękowanie Lokalny komitet ra­
tunkowy. Przewodniczący: Wyglenda.

Rozmaitości
ćwierć miljona kościołów w Stanach Zjedn.

W Stanach Zjednoczonych liczba członków gmin 
kościelnych i religijnych dochodzi do 47,461.558. Po­
siadają oni 243.590 kościołów i 214.583 duchownych, 
a więc na każdy kościół przypada jeden duchowny.

Na utrzymanie gmin dają wierni przeszło 500 
miljonów dolarów.

Religja rzymsko-katolicka grupuje 18.1 miljonów 
wiernych.

Następne miejsce zajmują metodyści, którzy liczą 
8,3 miljonów. Dzielą się oni na rozliczne grupy: pół­
nocnych białych, południowych białych, protestanckich 
metodystów i ośm różnych grup murzyńskich. Po 
metodystach następuje 8,1 miljonów baptystów, 10 
grup presbyterjanów stanowi 2,4 miljona luteranów, 
w 22 odcieniach jest 2,5 miljona. Przeszło miljon wier­
nych liczą żydzi, połowa ich zamieszkuje New-Dork, 
adwentystów jest 1,3, wyznawców zasad chrześcijań­
skich 1,2; episkop a? nych protestantów — 1,1. Oko­
ło jednego miljona liczy każde z pozostałych wyznań, 
które dzielą się na 50 grup: pomiędzy niemi liczą o- 
koło 50.000 normanów, ortoksyjnych greków 500.000, 
100.000 menonitów i 900.000 kongreganistów.

W New-Jorku na 2 miliony katolików przypada
miljona żydów,

Kalendarzyk zebrań
Nowa Wieś. W wtorek, dnia 20. stycznia odbę-j 

dzie się walne zebranie Tow. Kobiet PPS. o godz. 3 
i pół u p. Góreckiego. Ref. tow. Kossobudzki.

Baczność Mała D^brdwha!
W niedzielę, dnia 18. bm. o godz. 2 po południu 

odbędzie się walne zebranie Tow. PPS., na które poŁ 
winni się z powodu ważnych spraw wszyscy człon*] 
kowie stawić.

Posiedzenie komitetu agitacyjnego 
P P S. na powiat Swlęfoclilowlckl

odbędzie się w niedzielę, 18 bm. o godz. 6 i pół 
wieczorem w lokalu tow- Gu/.ego przy ul. 3. Maja 
nr. 52 w Król. Hucie.

Proszeni są towarzysze Czajor, Szebesta, Dzia­
dek, Kandziora, Zegofa, i Brzęczek-

Zwołujący W. Rumpfelt.

Baczność! Hcjdiiki Wielkie.
Walne zebranie Zw. Młodz. Rob. „Siła“ odbędzie: 

się w niedzielę 18. bm. o godz. 10 na sali p. Mrózka 
(dawniej Milik). Pożądanom jest, ażeby każdy czło­
nek i również referent przybył. Zarząd.

Posiedzenie Zarządu PPS.
odbędzie się w niedzielę, dnia 18. bm. o godz. 4 u 
tow. Wolnego ul. Jana Sobieskiego nr. 20. Zarządl,

Z plśeileealcfwe J——
TORPEDA nr. 7 opuściła prasę i zawiera sensa 

cyjną powieść amerykańską Karola Foleya w dosko­
nałym przekładzie Kazimierza Rychłowskiego oraz cały 
szereg noweł tej miary pisarzy co laude Farrere, Pros­
per Merimee, E. W. Hornung, Feliks Doerman, R. 
Bringer. Torpeda jest jednem z nielicznych czasopism 
polskich, przynoszącem w każdym numerze dział fi­
latelistyczny i szachowy. Numer ozdobiony jest kilku­
nastu udatnemi ilustracjami. Cena numeru 1.50 zł. 
Adres wydawnictwa: Lwów, Zimorowicza 5.

Wyszedł z druku nr. 71 ..Głosu Prawdy“. -4 
Treść: Przed obradami zarządów PPS. i „Wy­
zwolenia“ — W. Stpiczyński. Niecierpliwi spadko­
biercy. Powiew świeżego powietrza w gmachu1 
sejmowym, w. s. Radjofoniczne niebezpieczeństw^ 
w. s. Za kulisami „Journal de Polegnę“. Nowa 
pvwie'sc äteTana Żeromskiego — Jan Dąbrowski. 
Kronika polityczna. Epi'ng incydentu gdańskiego. 
Nowy niezwvldv krok Wysokiego komisarza. Ro­
kowania francusko-niemieckie o traktat handlowy 
Rozwój wypadków we Włoszech. Polsko-niemi | 
cki prowizoryczny uk ad gospodarczy. Umowy 
międzynarodowe. Redakcja i Administracja War­
szawa, Szpitalna nr. 1.

Za iziai ©alityszny deljeton odpowiada Henryk Sławik, Katowice 
Za ksrespond. i dział potoczny odpow. B. Nowak, M. Dąbrówka 
Drukiem i uakł&iem Józef Bimiszkiewiae i Ska. w Kato wica di

Dział Inserafowy
|Za Arnrf mseratowy Redakcja „Omt R<*h, »i# ndrvswisd*

Teatr Świetlny Colosseum, Katowice, ul. 3-go Maja 7.
Jedno z najstarszych i najwspanialszych teatrów świetlnych 

w Katowicach! Wystawiane będą tylko filmy pierwszego rzędu. 
Premjery. filmy z karkołomnemi sensacjami z całego świata 
sprowadza Dyrekcja, aby tylko dać możność obejrzenia publicz­
ności uczęszczającej do kina. Niedawno wyświetlony był ame­
rykański film z Eddie Polo w roli głównej i znowu obdarzyła 
Dyrekcja Kina Colosseum Szan. publiczność wielką niespodzianką. 
Od piątku, dnia 16. do poniedziałku, dnia 19 stycznia br. wy* 
świetlany będzie program o nadzwyczajnych sukcesach. Film 
p. t. „Nowy Śzerlok Holmes“ dramat kryminalny w 6 aktachj 
W roli głównej występuje 7-mio letni współzawodnik Jackie 
Coogana Jurek Lubiński. Jako drugi wielki szlagier: sensacyjny 
dramat w 6 wzruszających aktach p. t. „Kabaret pod Nietoperzem, 
Wspaniałe zdjęcia. Pobyt w kinie uprżejmia Szan. Publiczność!, 
wspaniała orkiestra, składająca się z <S osób, najlepsza w miejscu. 
Początek w dni powszednie o godz. 3, w niedzielę i święta o 
godzinie 2. po południu. (Popatrz ogłoszenie.)

Teatr Świetlny Kammer, Katowice. Od piątku, dnia Rj 
do poniedziałku, 19 stycznia br. wyświetlany będzie najnowszy 
film w 2 serjach 12 aktach p. t. „Tajemnica balu maskowego 
W roli głównej występuje sławny artysta filmowy HARRY PIEJ® 
i inni artyści. Do tego jako nadprogram humorystyczny pi"0* 
gramm dodatkowy, (Popatrz ogłoszenie).
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Tania Biblioteka Robotnicza
Katalog: tanieli I popularnych broszur.

f ®° nabyda w „Księgarni Robotnicze)“, Warszawa ulica Wspólna 17. BiemaBeee

Wysyłka na prowincję za zaliczeniem poczlowem (Nachnahme).
Bia Spis: B B

Angfolini A. — Dzieje socjalizmu we Włoszech 2. 
Augustynowicz J. — Opowieść o królewnie Lali 

i królewiczu Bobie
Baczność! Strzeżcie się! Socjaliści idą!
B. A. J. — Ludwik Waryński 
Baudouin de Courtenay — Kwestja żydowska w 

Państwie Boiskiem
Bauer O. — Bolszewizm czy soc.-demokracja 

„ — Droga do socjalizmu
Bezmaski H. — Dlatego jestem socjalisttoąj 

„ — Robotnicze święto majowe
Bielaóska-Firlej K. — Nullo i jego towarzysze 

16 ilustracji na kredzie, przedmowa St. 
Żeromskiego

Bohaterowie polskiego proletarjatu 
Bojowcy
Bracke W. — Precz z socjalistami 
Budzyński W. — Sny i rzeczywistość 
B-wicz St. — Zarys programu pracy samokształ­

ceniowej w kole młodzieży 
Całun T. — Perspektywy rewolucji społecznej 
de Coster K. — Dyl Sowizdrzał, 2 tomy 

„ — Wesołe bractwo tłustych gąb
Co jest dzień roboczy 
Czaki F. — Czerwony katechizm 
Czapiński K. — Bankructwo bolszewizmu 

„ — Czarna ofensywa
„ — Czego uczą jezuici
„ — Czy socjaliści mogą walczyć ra­

zem z komunistami 
„ — Dokąd kler prowadzi Polskę
„ Socja’izm czy komunizm?
„ i Niedziałkowski. — U źródeł bolszew.

Czarski A. — Czem fest P.P.S. i do czego dąży 
Czerniawski T. — Pieśni rewolucyjne 
Czerwijowski F. — Jak prowadzić mniejsze biblj. 
Czerwony Sztandar (Album kolorowane — 6 re­

produkcji) ..... .. i
Czy tanka Robotnicza 
Czytelnia Robotnicza "

ąb F. — Uciekaj ta chłopy! Socjaliści idą! 
aszyńska-Golińska — Przez spółki spożywcze 

do przyszłego ustroju 
aszyński I. — Cztery lata wojny

* Mowa o sprawie polsko-ruskiej 
„ Pogadanka o socjalizmie 
„ Precz z reakcją!
„ Wybory galicyjskie
land H. Dr. — Obrazki londyńskie 

Rządowa polityka gospodarcza 
Zagadnienia drożyzny

okumenty i akta prawodawcze bolszewickie 
kardt H. — Szkice z Rosji bolszewickiej 

ngels Fr. — Rozwój social, od utopji do nauki 
Zasady komunizmu

ilipowicz T. — Czy robotnikom potrzebna jest 
konstytuanta w Warszawie 

yk S. — Prawda ludu roboczego 
rkij M. — O rewolucji bolszewickiej 

órkowski P. — Przyczynek do kwestji rolnej 
w Królestwie Boiskiem 
glick A. Dr. — O czem kobieta wiedzieć 
powinna

nwald J. — Rady fabryczne i Związki za w. 
plowicz W. — Ferdynand Lassale 
" Obłąkani królowie 

aecker E. - Karol Marks
» Rewolucja w Galicji w 1848 r.
y> Stanisław Wyspiański

°|™e^er P — Jezus) i Judasz 
ołówko T. — Kwestja .narodowościowa w Polsce

-.25
-.10
-.10

-.80
1.--
-.15
-.10
-.05

4.55
—.15
—.05
—.10
—.25

—.48
—.10
3.50
1.37

—.20
—.25
—.92
—.40
—.50

—.23 
—.92 
—.25 
—.47 
-.05 
-.4? 
—.08

—.50 
—.37 
—.47 
-.If

-.2? 
-.27 
—.10 1 
—.10 
—.15 
—.10 
-.20 
—.10 
—.25 
—.10 
—.20 
—.92 
—.20

—.10 
—.15 
—.14

—.27

—.65 
—.27 
—.25 
—.60 
-.25 
—.25 
—.25 
1.85 

—.23

9i
» Ziemianie  .15

iumnicki A. — Wspomnienia a lat 1888—1892 —.40
[U^vL° demokratyczny —.10
umik J. — Żelazny dzwon — wydanie lepsze —.60 

V Zelazny dzwon — wydanie gorsze —.50
.irS1\r .ędzu należy za śluby, pogrzeby itp. —.25

chłopi sycylijscy walczyli o swe prawa 
1 kpszą dolę _ 45

m "7 Rewolucja wewnętrzna —.10
łowicz Z. — Zarys rozwoju przemysłu w 

nr. Pol. —.40
wes J- — Do młodzieży —.25

Jaures J. — Idealistyczne i materjalistyczne
pojmowanie dziejów —,35

Jednodniówka majowa —.45
Jędraszko C. — Zagadnienie ocen i podział

admin.-pedagogiczny roku szkolnego —.13
Jędrkiewiez E. — Świątki i Centaury 1.37
Jesień I. — Bojowiec (na wyczerpaniu) —.55
Kąkol M. — Niech żyje komuna —.25
Kapellner Dr. — O chorobach wenerycznych —.25
Kary szew M. — Pogadanki ekonomiczne —.35
Kautsky K. — Od demokracji do niewolnictwa

państw. 1.10
„ Podstawy socjalizmu —.15
„ Przeciwieństwo interesów klasowych —.92 

Kazimierczyk — O pochodzeniu człowieka —.25
„ Walka o zdrowie —.25

Keller G. — Kotek Lusterko —.92
Kielecki W. — Objaśnienie programu rolnego

P. P. S. -.1?
Kłuszysńka D. — Dlaczego kobiety walczą o

swe prawa —.25
Komarnieki J. — O kolportażu książek —.10
Korczak J. — Wskazania przyszłości —.10
Korzeniowski Conrad — Prowokator 1.85
Krauz K. — Jak sie narody rządzą —.15
Krauz-Kelles K. — Portrety zmarłych socjologów 1.85 
Królestwo Polskie jako teren strategiczny —.27
Krwawe doświadczenia klasy robotniczej —.05
Księga Pamiątkowa P.P.S. w 30-tą rocznicę 2.10 
Kujawczyk T. — Ojciec Szymon —.20
Kurciusz A. — Studia socjologiczne —.90
Kuruliszwili S. — Gruzja —.45
Kwapiński J. — Pod Rogowem —.20
Lassalle F. — O istocie Konstytucji —.50

„ Program robotników —.38
Leehita — Odwieczny wróg —.10
Libański — Z robotników — słynni wynalazcy —.25 
Liebermann H. Dr. — Wojna i pokój —.37
Limanowsk'* B. — Bolszewickie państwo w świe­

tle nauki —.10
„ Odrodzenie i rozwój narodowości pol­

skiej na Śląsku —.27
Luśnia M. — Czy teraz niema pańszczyzny —.10
Maciejowski Z. — O Śląsku —.10
Malinowski - Zaremba. — Sekret zwycięstwa —.10 
Malinowski M. — Z krwawych dni —.70
Mickiewicz A. — Księga pamiątkowa dla pol­

skiego ludu pracującego —.70
Mieczy sławski Z. — Zadania praktyczne re­

wolucji w zaborze rosyjskim —.05
M randola — Sztuka a lud —.25
Moraczewski A. — Jak Stańczycy rządzą Galicją —.25 
Niedziałkowski M. — O co walczy PPS. —.25

• „ Ordynacja wyborcza —.25
Niemojewski A. — Doba obecna w Król. Polsk. —.50 

„ Z cyklu „Polonia Irredenta“ —.27
Nossig F. — Emancypacja kobiet —.25
O komunistach i ich polityce —.05
Orski Z — Ukryty wróg —.25
Orwid W. Daniłowski G. — Stefan Okrzeja —.25 

„ Henryk Baron —.25
Os— ar z — Bolesław Limanowski —.25

„ Czym jest t. zw. neoslawizm? —.15
„ Grunwald —.25
w Narodowa demokracja, a ruch rewo­

lucyjny w zaborze rosyjskim —.27
O stowarzyszeniach zawodowych i korzyści ja­

ką przynoszą klasie robotniczej —.25
P. F. — Krótka historja wielkiej rewolucji franc. —.50 

„ Płaca robocza a strajki —.25
„ Wilhelm Liebknecht —.10

Pączek. — Naprawa Skarbu Rzeczypospolitej —.25
Piotrowski Z. — Jak socjaliści pracują w Sejmie —.25 
Pomorski E. — Lud a Sejm —.25

„ Walka o słońce —.25
Posner St. — O jedności partji —.05
Powstanie listopadowe 1815—1831 —.15
Pragierowa E. — Zarys ustawodawstwa o 8-mio

godzinnym dniu pracy zagranicą i w Polsce —.50 
Pragier A. Dr. — Uwagi o Konstytucji 17. marca —.06 
Próba odbudowy międzynarod. organ. soc. —.23
Próchnik A. — Demokracja kościuszkowska 1.10

» Dzieje chłopów w Polsce —.92

Program P. P. S. —.08
Przewrót w Polsce — Cz. I. — Rządy ludowe - .23 
Przewrót w Polsce. — Cz. II. — Sejm —.23
Puławska. — Lud Polski —.25
Radek S. A. — Bohater proletarjatu polskiego

Edward Gibalski —.20
Radek S. A. — Ostatnia deska ratunku —.80
Raort. — Wesołe impertynencje 1.10
Raorr. — Za cesarza 1.85
Reger T. — Socjaliści a niepodległość Polski —.15 
Res. — Adam Mickiewicz —.10

„ Koordynacja czy utożsamienie —.15
„ Kwestja Polska w oświetleniu soc.-

dem. polsk. —.37
„ Rewolucja 1848 r. we Francji - ,25

Rok 1863 .18
Roszanka B. — Rachunek sumienia, czyli co

kobieta czynić powinna - .07
Ruch zawodowy w Rosji Sowieckiej 1.45
Rudniański S. — Poradnik dla czytających książki —.25 
Rząśnicki A. Dr. — Choroby zaw. robotników —.15 
Rżewski A. — Ekzilo —.24

„ Za wolność i lud —.19
S. A. — O kulturze artystycznej proletarjatu —.15 
S. T. — Ferdynand Lassalle —.10
Schippe). — Zmiany ekonom, i rozwój myśli soc. —.25 
Sieroszewski W. — Obrona ojczyzny - .15
Sinclair U. — Jimmie Higgins 2.75
Slwik Br. — Na marginesie chwili .75
Słowniczek wyrazów obcych polityczno-społ. .55
Smolik P. — Z ojczyzny Dżyn-gishana -.47
Smulikowski J. — Reakcja polska w walce

z oświatą —.25
Śpiewnik Robotniczy P.P.S. —.15
Statut organizacyjny P.P.S. —.08
Stróżecki J. — W kwestji wyćhodźtwa robotni­

ków polskich do Francji —.10
Szererowa A. — Z h is tor j i rozwoju pracy dzieci —.45 
„Światło“ za rok 1920 3.—
Tarcz St. — Socjaliści w gminie —.25
Toeplitiz T. — Robotnicze spółki budowlane —.25 
Tołstoj L. — O życiu i śmierci —.27
Uspołecznienie gospodarki miejskiej .10
Ustawa o zgromadzeniach —.25
Vandervelde E. — Kolektywizm i ewolucja prze­

mysłu 2.20
„ Proroctwa Karola Marksa —.23

Walka o krótszy dzień roboczy —.25
Wan. — Co robili soc aliści w Sejmie —.45
Wasilewski L. — Europa po wojnie (z mapą) 1.22 

,, Ilu jest polaków na świecie —.25
Weychert-Szymanowska. — Prawda o wolnej

Polsce —.10
Więzienia polityczne w Rosji —.25
Wileński T. — Kwestja żydowska —.25
Witorr J. — Zarysy prawa pierwotnego 2.10
Wojnarowska Z. — Księga miłości 1.60

„ Proletariat —.20
„ Rapt —.40
„ Słowa o skarbach ziemi —.55

Wojtek — Czytaj, abyś wiedział jak panowie
na szkodę Polski i ludu pracowali —.60

Wrocki Cz. — W imię krzyża —.92
Wroński A. — Zadania ruchu rewolucyjnego

w zaborze rosyjskim —.25
Wrzosek S. — W sprawie organizacji bojo­

we! P. P. S. — 27
Wspominki na cześć poległych 6. sierpnia —.05
Zaremba Z. — Klasa robotnicza a prawo o ka­

sach chorych —.10
„ Neutralność czy Masowość —.27
„ Z zagadnień polityki socjal. w Polsce —.10

Zasański F, — Zmierzch króła stworzenia 1.85
Zawierucha S. — Powstanie Kościuszkowskie —.55 

„ Wiosna ludów —.25
Stan i zadania polityki socjalnej w Polsce —.25
Z dziejów prasy socjalistycznej —.40
Zjazd działaczy samorządowych PPS. —.46
Zjednoczenie PPS. — Sprawozdanie z kongres. —.15 
Z walki i pracy (Wybór wierszy) «80
Zyslaw. — Szydłem i kropidłem Cz. II. .65
Żeromski S. — O przyszłość Rapperswilu 1.70

„ Kopera F. Dr. — Sprawa Rapperswilska —.4%
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FORMILn® icsł najlepszym proszkiem do prania. Żadna polska gospodyni
™ ™ innego proszku nie używa. Bielizna staje się białą jak śnieg i nie

niszczy się, przytem jest to wyrób polski i tańszy od niemieckiego 
Persilu. „Formil* prawie wszędzie do nabycia. Gdzie Formilu jeszcze 
nie ma, należy żądać od kupca, żeby go natychmiast zaprowadził.
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I Wilki Wyprzedaż Inwentarzowa!
Polecamy od 15 stycznia 1925 "

<4* ^ oprócz innych towarów duży wybór resztek koronek i jedwabi 1 *11

| To w. Przem. Handl. 1Ü1 $ T66 Sp- Akc.
Telefon 301. KATOWICE ul. 3-go Maja nr. 13.

8
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PODCZAS KOŃCZĄCYCH SIĘ DNI 
MOJEJ WYSPRZEDAŹY INWENTU- 
ROWEJ UDZIELAM NA WSZYSTKIE 
- NIE OGŁOSZONE TOWARY -

COLOSSEUM
Katowice, ul. 5-go Mala 7. A

m BS

Od piątku 16 do poni 
stycznia 1925

NowoSH

L1PSCHÜTZ KATOWICE 
KIKÓŁ. HUTA

PR2BUIS0NV DOM IBDIMBIO I MBIBB1Ä SllHIBHNifCH.

8

s HiliEIPIDIi
suche nleskubane od 3,— za funt pocz. 
suche skubane od 3,50 za funt pocz.

Emapanlule u safe Bez nenii l laste Biecze.
MAKS NEUMANN, KATOWICE j

ulica 3-go Maja 17 (Gruudmannstr.) #
Telefon 1893. Założono 1870. fc

Specjalny interes wyrobów do łóżek.
383 W W

Kuchnia Obywatelska
ulica Mickiewicza 1.

oee

Śniadania • obiady 
kolacje ,83B

Ä* od 70 groszy
Dwa razy tygodniowo ^

kolanka wiepszowa ®
Codzienna sprzedaż 
Piwa Fychowskiego.

mmmmmmmm
»weaewewwiie*weeweaweaieiiewwei

oniedzlałku 19

_ HfllłlOŚlIProgram
o nadzwyczajnych sukcesach!

Nowy

Szerlok Holmes
Dramat kriminaltiy w 6-ciu aktach.

W roli głównej 
7-mio letni współzawodnik

JACKIE COOGÄN A
Jurek Lubiński

gwiazda ekranu, ulubieniec szerokiej 
publiczności i dzieci!

Drugi obraz:

„Hafiarei soil slelosspzein“
Sensacyjny dramat w sześciu wzrusza­

jących aktach. 38i w

Orkiestra pierwszorzędna
początek w dnie powszednie o godz. 
% w niedzielę i święta o godz. 2 po poł.

KAMME
ÄÄTEAIR ŚWIETLNY

Od piątka 16. do poniedziałku 19. bm.

Tajemnica balu maskowego
Sportowy i sensacyjny film na lodzie i śniegu w 2 serjach 12 aktów- 

W głównej roli: 3$i w

HARRY PIEL
ulubieniec publiczności, kochany przez wszystkich za swą prawdziwą 

męskość, dziarsko# i beztroskę o przyszłość
Dalsi główni artyści«

ESTHER CARENA - DORA HOLM - FRED IMMLER
Podajemy kilka ciekawych momentów tego filmu by udowodnić, że wspaniałe 
zdjęcia krajobrazów górskich z Szwajcar)! obok Davos będą sensacją dla poszu­
kujących wrażeń bywalców kina. — Niezrównana wystawa oraz cała akcja insce 

nizowanego balu maskowego rozgrywa się na lodzie.

Aparaty 
stołowe i 

podstawowe
takie na .odpłatę.

Lutnie - Mandoliny - Gitary 
Skrzypce i Przybory 329 w

Nadeszły nowe płyty

? Gdzie?
kupisz nadzwyczaj 

tanio

ubrania,
buciki, 296 w 

bieliznę
i wszelkie inne rzeczy
Tylko w składzie

1. Wincelberg
Katowice, Młyńska 9

Gema-Dom muzyczny
Katowice 5. maja, 19.

Prócz tego 
humorystyczny NADPROGRAM
Niedziela 18. stycznia br. o godz. 11-tej przedpołudniem

Hemie smolne i (am lie podstawienie.

0
wriaiol i

Esencja zlółkowa
ulomonu Spodeh domo- 
oe oddaje nieocenione 
usługi upsg Udlu głouig, 
sgMui, eeumatmmu. 
issju. mlgllenlu I 
nlBdnmagaulu żołądka.
Najlepszy środek dó na­
cierania. — Do nabycia 
waptekach i drogeriach.

Swój do swego! Swój do swego I

ui Mik m okuli
w Szopienicach, ni. 5 Maja Nr. 5.

ponieważ ceny niższe, aniżeli w Katowicach, a obuwie 
tej samej jakości. 291 w

I SgeiialnoSt: oMewiedeMM MioMe PoSotzo

I
m

Paweł Midi, swad iwa
Pierwszy polski skład tego rodzaju na miejscu.

Przy
wszelkich

zakupnach
prosimy

uwzględnić
ogłaszają­

cych
w Gazecie 
Robotniczej

Wytwórni*

M-Meü
Gdańsk a. 

zastępca: Józef Ar
KATOWICE. SokoW

lessee eieeeeeeeseeeeeeeeeesse«weeeeeeees.eees

DRUKI WSZELKIEGO RODZAJU
jako to: AFISZE (PLAKATY), BROSZURKI, KWITY, ZAPROSZENIA 
NA ZABAWY, WESELA i t 4, DRUKI KUPIECKIE I RÓŻNE 
INNE W ZAKRES DRUKARSTWA WCHODZĄCE ROBOTY 
WYKONUJE SZYBKO, GUSTOWNIE I PO CENACH UMIARKOWANYCH

DRUKARNIA „GAZETY ROBOTNICZEJ“ KATOWICE UL. TEATRALNA 12 
TELEFON No, 1150

\ mm mmmmm mm mmmm • mamara* mmmmmmmmrnmmmmmmmm mmmmm mmm m mm mmmm mmmmm mmmmmm «


